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Svtuncjn na Dalekim ©schodzie
Bitwa przeciąga się.

i Lou.iyn, 27t2—Po zapadnięcia zmru 
chińskie natarły na okopy 

Piskie *pod Kjang-Wan, niwecząc 
,8PO8Ób odniesione tegoż dnia 

ez japończyków sukcesy.
Wczoraj o świcie wywiązały się pod 

J*ng Rn nowe Walki. Dal się za- 
wzwożony ogień chińskich ka- 

8> 1Qów maszynowych. Artylerja chiń- 
u. °8trzeliwała dzielnicę Hong Kju za­
pad friez jaP°^czyków. Liczne pociski 
0 My na międzynarodowe tereny kon 
bic^ne‘ Wśród europejczyków są za-

1 1 fauni.

Ostrzeliwanie konsulatów.
^J^dyu, 27-2—Od kilku dni chiński 
•. pancerny zbliżał się o świcie do 

* ostrzeliwał z bliskiej od- 
kofi Sc’ dzielnicę, w której mieszczą się 
kierSU^a^‘ Jakkolwiek strzały były 

°*ane na konsulat japoński, więk- 
^So pocisków padała na zabudowania

^atu Rzeszy Niemiecki»].
Wba^Czor&j do konsulatu niemieckiego 
gí‘"M kilkanaście pocisków, a bady­
la został tak poważnie uszkodzony, 

konieczność ewakuacji. Urzęd- 
Poln ni8n[lleccy przenieśli się do hotelu, 

°*onego w dzielnicy franca ikiej.

’nstruktorzy niemieccy.
Poj^adyn, 27.2. Ostatnie natarcia ja- 

skie Da Kiang - Wan załamały się 
obi?^?dn niezwykle silnych umocnień 
L 8kich. W szystkie prace były wy- 
i i;WaQ według wzorów niemieckich 

Mów wielkiej wojny.

I Obecnie wychodzi na jaw, że umoc 
nienia chińskie, które wzbudziły podziw 
wśród korespondentów, są dziełem sa­
perów niemieckich, pozostających na 
słuźoie chińskiej

Piechota chińska, przy odpieraniu 
ataków, p sługuje s<ę moździerzami 
Stokesa. Moździerze te byiy wynalezio­
ne w roku 1918.

Pogromy japończyków 
w Chinach.

Londyn. 27.?. — Ostatnie wypadki 
w Szanghaju znalazły niezwykle żywy 
oddźwięk w południowych Chinach. — 
Ruch antyjapoński wzmaga się z dniem 
każdym. — W wielu nrastach urządza 
ne są pogromy Japończyków, przyczem 
tłum wyciąga ze sklepów towary japoń 
skie, układa je w stosy na ul cach 
i podpala. Demonstranci domagają się 
wypowiedzenia wojny Japonji

Stolica Mandżjrji.
Londyn, 27.2. — Władze japonskio 

w Mukdeińe postanowiły przenieść sto 
licę niepodległej Mandżnrji z Mukdenn 
do Czang Czun. Ewakuacja urzędów 
jest już rozpoczęta.

Czanczung jest stacią węzłową na 
linji południowo-mandiurskiej pomiędzy 
Mukuenena a Charbinom, z którą krzy- 
żajo sl; tutaj linja kolejowa z Taonan 
(pograniaze Mongolji) do Kiryna i dalej 
ku Korei.

Ukazał się dekjet, w myśl którego 
oficjalna nazwa niepodległej Maudżurji 
ma brzmieć Manszow-Kuo. Były cesarz 

I chiński Fu Yi otrzymał tytuł Czing-Czing 
co oznacza najwyższy władca.

Reprezentacja Polski w komisjach
rozbrojeniowych

d0^e ,fiwa, 26.2. Została już zdecy- 
0°l8ka obsada poszczególnych 

J8yj konferencji rozbrojeniowej.
len i komisji wojsk lądowych wejdą: 
t| Wisław Burhardt Bukack', rad-

1 PP*- Englioht, mjr. Ta-
mjr. Skrzydlewski i kpi. Pon- 

K n Tandon- do komisji morskiej: 
Porj.g rhardt Bukacki, komandor Solski 

2nik marynarki Lasocki; do ko­

misji lotniczej gen. Bjrhardt-Bukacki, 
płk. Janusz de Boscrain, mjr. Kwieciń­
ski, do komis'i wydatków na cele woj­
skowe: min Modzelewski, p. Zakrzew­
ską nacz. wydz. w min. skarbu — rad­
ca Dygat i mjr. Mokrzycki; do komisji 
politycznej min Szumlakowski, min. 
Mühlstein, nacz. Raczyński i radca 
Gwiazdowski, kpt. Poncet de S nion 
i radca dr. Kulski.

Okręt tonie
Hi ^peDhaga, 27.2. Radjowe stacje 
rMo *brzeżu dnńskicm przejęły wczoraj 
h^snaiy S. O. S. pochodzące z pa- 

. "Aggersund*. Kapitan statku do- 
kopL2* Parowiec jest pochylony o 45 

’ łodzie są potrzaskane a woda

wdziera się do kadłubu.
Wysłanemu na poszukiwania pa­

rowcowi „Varduliaa udało się nawią­
zać kontakt szyfrowy z tonącym pa­
rowcem. Po wymianie kilku depesz, 
wszelkie sygnały zamilkły.

POGŁOSKI W RYDZE

0 rokoöQnicch Polski z Litœq
W połowie marca władze polskie 

mają rozpocząć rokowania w sprawie 
wymiany więźniów politycznych, o co 
zabiegał dotychczas 'bezskutecznie Mię 
dzynarodowy Czerwony Krzyż. Dotych­
czas iząd litewski stale odrzucał wnio­
ski M. C. K i rokowania z Polskim 
Czerwonym Krzyżem. Jest nadzieja, że 
marcowe konference zakończą się po 
myśinio i wówczas więzienia litewskie 
opuściłoby 72 Polaków, którzy odsia­
dują wysokie kary.

-2» W sferach politycznych 
lą gi- W1® coraz uporczywiej powtarza 

o tern, że rząd polski 
^Oftża- Ä rokowania z Litwą
,lJć 4 Wo foko wania te mają do ty 

.O8aûkowo drobnej kwestji ron 
chu . * DiDiiwj c tak z w. małym ru- 

RouQlcznfm> podpinanej w Królew 
^lhlk b^aQi& te 10asi? rozpocząć w 
ř°2ijer* ttarca, a potem mają być 

u,e oa zagadnienia większej 

Z DZIAŁALNOŚCI

ELEKI8ÖWIII M'EJSKÎEJ
Wzrost użycia prąd a dla celóv 

gospodarstwa domowego.

Korzystając z wizyty naszej w elek­
trowni, celem zaznajomienia się z jej 
działalnością i rozwojem, zwróciliśmy 
s ę do Dyrekcji z prośbą, o dane w spra­
wie zastosowania elektryczności w go­
spodarstwach domowych, oraz wogóle 
o dane w jakim stopniu abonenci elek­
trowni korzystają z taryfy ulgowej.

Dzięki uprzejmości Dyrekcji elek 
trowni, otrzymaliśmy cały szereg wy­
kazów i danych cyfrowych, popartych 
odpowiedniemi wyjaśnieniami fachowemi. 
Oipowiedzią i wiadomościami jakie 
uzyskaliśmy w tej sprawie pospiesz im y 
podzielić się z naszymi czytelnikami.

Korzystanie z elektryczności w jak- 
najszerszym zakresie dla celów gospo­
darstwa domowego (prasowanie, goto­
wanie, ogrzewanie i t. d ) czyni w t łoe- 
ku Coraz większe postępy, przyczem 
Płocka Elektrownia Miejska jest jedną 
z nielicznych Elektrowni w Polsce, 
która stosuje duże zniżki na prąd dla 
celów grzejnych.

Według b. ciekawych danych zuży­
cia euergji elektrycznej w m. styczniu 
r, b. przez abonentów korzystających 
z taryfy ulgowej, ilość tych abonentów 
wynosi (na 1 lutego 19321 275 (wzrost 
o 17 proc, w porównaniu z m grud­
niem r. ub.', moc zain talowania grzej- 
ników=205,3 kw (wzrost o 12,6 proc ).

Abonenci ci zużyli w styczniu 5897 
kwh na sumę 3012-1 zł,, co wynosi 
średnio 51,1 gr za 1 kwh zamiast
80 gr., natomiast w m grudniu r. ub 
przeciętny wpływ za 1 kwh. wynosił ‘
tylko 46,3 grosza zamiast 80 gr

Zwiększenie wpływu za 1 kwh vz j 
m cu styczniu w porównaniu z grud­
niem o 4.8 gr. wynika z tego, że abo- | 
nenci, korzystający z taryfy ulgowej, j 
mało doceniają wyjątkową zniżoną cenę 
prądu, albowiem zużywając większą 
ilość kwh., tem sarnim obniżają koszt 
przeciętny 1 kwh., gdyż za 1 kwh na 
cele grzejne pobiera się 30 gr.

Prócz wzmiankowanej ulgowej taryfy 
prądu Elektrownia Miejska wprowa­
dziła specjalną taryfę à 15 gr. kwh. w 
wypadkach korzystania z energji elek­
trycznej do gotowania całodziennego 
posiłku na kuchni elektrycznej.

W tych dniach zainstalowano ku 
chenkę elektryczną 3 fajerkową u p. Ło­
bodzińskiego, kierownika mleczarni (Al 
Miejska). Wyniki gotowania na kuchni 
elektrycznej (śniadanie, obiad i kolacja) 
okazały się b. dobre, gdyż rodzina, 
składająca się z 5 osób, zużywa a E5 
kwh. dziennie na osobę.

Nie ulega wątpliwości, że po pcw 
nym czasie, posiadając już doświadczenie 
w gotowaniu na elektryczności, można 
zmniejszyć zużycie energji nawet do 1 — 
1,2 kwh. na osobę dziennie.

Należy podkreślić, że gotowanie na 
elektryczności jest dla gospodyni demu 
nader wygodne, gdyż w każdej chwili 
można b. szybko przygotować posiłek 
dla rodziny, przyczem wszelkie niedo­
godności gotowania, palenia i t. p. jakie 
nastręczają kuchnie zwykłe—zoltają cał­
kowicie usunięte.

Nawiasem dodamy, że w najbliż­
szych dniach zostaniu zelektryfikowa­
nych jeszcze kilka gospodarstw domo­
wych w uasieoa mieście.

h min mii
Koncert Tow, Muzycznego.

W dniu jutrzejszym o godz. 4 po 
południu Tow. Muzyczne w Płocku, 
urządza w teatrze miejskim popularny 
koncert popołudniowy.

Na nader interesujący i ciekawy 
program koncertu złożą gię następujące 
utwory:

Część I 1. a) Uwertura „Cygan­
ka“—w. Balfe, b) Japoński taniec Kę­
sa ko—M. Chapuis, c) Taniec hiszpań­
ski — G. Mighiels, wyk. orkiestra pod 
dyr. F. Pia ’ka.

2. a) Arja Broni z op. Hrab.na — 
Moniuszko, b) Arja Jadwigi z up. Strasz 
ny dwór- Moniuszko, cj Ostatni raz— 
Jarecki, d) Rozmowa—Biliński, wykona 
p. Wanda Kalenkiewieżowa, akoiDp. p. 
dr. Roman Czerwiński.

Częsćć II 3. a) Hixslo—Grieg; b) Ta­
jemnica—Gall; c) Pastuszek—W. Lach­
man—wykona Chór pnd dyr. A. Świec 
kiego.

4. a) Arja — Pergolese; b) Arja 
z op Samson i Dabla — Saint - Sněna; 
e) Pieśń indyjska—Bemberg; d) Są ta 
kie chwile—Wielhorski—wykona Wan­
da Kalenkiowiczowa; akomp. p Dr. Ro­
man Czerwiński.

Bilety wcześniej do nabycia w cu­
kierni W-go Szatańskiego. Ceny miejsc: 
Loże 5 zł., dla członków Tow. 4 zł. 
Krzesła po i i 2 zł. Amfiteatr I piętra 
5) gr. G&iorja 25 gr.

Teatr Miejski.

Dziś po dłuższej przerwa teatr nasz 
wznawia swoją działalność, rozpoczy­
nając sezon znakomitą koinedją St. Kie- 
drzyńskiego p. t. „Szczęście od jutra4 
w wykonaniu zespołu artystów scen 
warszawskich pjd kier, artysty sinym 
znanego artysty i reżysera St. Dąbrow­
skiego.

Zespół składa się ze znanych sił 
artystycznych a mianowicie: pp Regi 
ezówna, Poraj, Dąbrowska, Zborowski, 
Wzorczyko wski, Słupski, Bielecki i innj.

Z SĄDU
B, buiinhtrz, 2 cli radaych, ławnik 

I vice-burmistrz m Gostynina 
przed sądem

Oskarżeni o działanie na szkodę miasta.
Kupiec M. Wolpin — oskarżony 
o przeku pstwo radnych i członków 

Magistratu

W dniu dzisiejszym w Sądzie Okrę­
gowym w Płocku o godz. 1Ô rano roz­
począł się dalszy ciąg procosu o nadu­
życia w Gostyninie, dokonane w związ­
ku ze zbyt tanią sprzedażą 28,000 mtf* 
lasu miejskiego na ozem miasto po­
niosło około 300,0C0 złotych straty.

Dziś zbadani zostaną ci z liczby 
120 świadków, którzy — w czasie do­
tychczasowej rozprawy sądowej w Go­
styninie od 11 do 17 bieżącogc mie­
siąca — nie zostali jeszcze przesłucha 
ni," również dziś Sąd Okręgowy przy­
stąpi do przesłuchania ekspertów w 
sprawach leśnych i drzewnysh — którzy 
złożą swe orzeczenia — poczerń nastą­
pią przemówienia stron. — Oskarża 
prokurator Leskiewicz. — Obronę wne- 
szą adwokaci : Goldstein z Warszawy, 
R. Lutyński i K. Mayzner « Płocka.^— 
Rozprawie przewodniczy sędzię M. So- 
ehaozewski. — Sprawa potrwa przy­
puszczalnie przez cały dzień dzisiejszy.
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przeziębieniu, influencji i bólom reumatycznym działają tablet­
ki Togal szybko i pewnie. Po zażyciu Togalu w stadjum 
początkowem znikają natychmiast chorobliwe objawy! Zu­
pełnie nieszkodliwe. Tysiące lekarzy potwierdza skuteczność 
działania Tegalu. Do nabycia we wszystkich aptekach.

TOGAL
Ś. P. WELAMIN - RUTSKI

Działalność społeczna ś. p prof. 
Rutskiego, zmarłego w tych dniach, 
wiąźe się jaknaścislej z życiem kultu­
rellem naszego miasta. Przed laty kil­
kudziesięciu, jaka nauczyciel gimnazjal­
ny, zmuszony pracować w latach naj­
cięższych niewoli narodowej, ś. p. Rut 
ski z wysoką godnością i niezależnością 
niósł sztandar polskości. Wykłady lite­
ratury polskiej, utrzymane na poziomie 
prawie uniwersyteckim w klasach wyż­
szych, były w owym ezash wydarze­
niem mezwykłem To też słuchacze, 
wychowywani dotychczas na przekła­
dach z podręcznika „Dubowskiego", za­
chowali na zawsze we wdzięcznej pa 
mięci ofiarnego pedagoga, narażającego 
na szwank swoją karjerę nauczycielską. 
Ożywczy strumień wytrwania i odro­
dzenia narodowego płynął z tych wy 
kładów, wnosząc w dusze wychowań-' 
ców pierwiastki oporu i uświadomienia 
narodowego.

W latach ostatnich sw sge życia ś. p. 
Welamin Rutski zaznaczył się jako kie­
rownik bibljoteki im. Zielińskich. Gor­
liwa i systematyczna praca, w której 
zmarły wykazał ogrom poświęcenia 
i znawstwa bibljofila — przyczyniła się 
niemało do utrzymania Bibljoteki na 
wysokim poziomie dzisiejszym.

Zasługi ś. p. zmarłego zostały wy­
czerpująco przedstawione w przemó­
wieniach członków T-stwa Naukowego: 
ks. Makowskiego i prezesa T-stwa, dr. 
Macieszy. Przemówienia te wygłoszue 
nad mogiłą zmarłego uważamy za sto­
sowne przytoczyć w całości.
Przemówienie ks. prof. Ma­

kowskiego
Sam Pan Bóg, żałobni słuchacze, na­

kazał nam sławić męże chwalebne, aby 
przykładami ich czynów zachęcić potom 
nosa do naśladowania.

Jako niegdyś, przed laty przeszło 
trzydziestu, uczeń zmarłego profesora, a 
potem od lat dziesięciu w Płocku współ 
towarzysz pracy na.niwio biblj o lekarskiej, 
uważam sobie za obowiązek słów kilka 
poświęcić jego pamięci nad mogiłą jego.

Inny mówca, świadomszy ode mnie, 
skreśli po skończeniu obrzędów pogrze­
bowych biog żywota ś. p. prof. Stefana 
Rutskiogo, ja kilka tylko rysów dorzucę.

Nie błysnął nieboszczyk karjerą ży­
ciową. Inny na jego miejscu, mając da 
loko mniej od niego wiedzy, ale w ęcej 
tupetu i śmiałości, od której ś. p. prof. 
tak był daloki, wysunąłby się nieohyb 
nie na czole, aby przewodzić. Tego w 
zmarłym ś. p. Stefanie niebyło. Áprze­
cież był to człowiek zdolny, obdarzony 
przez Boga dużą pamięcią i olbrzymim 
zasobem wiadomości, które wyniósł z 
systematycznego samokształcenia w cią­
gu lat piędziesięeiu przsszło. Ale on w 
skromności swej zamknął się naprzód 
w pracach swego nauczycielskiego za­
wodu, a potem w ciągu ostatnich 25 
lat w muraoh Tow. Naukowego w Pł' fi­
ku, pośród zebranych tam ksiąg, pie 
Śoił je, gromadził nowe, porządkował, 
jako cenny dorobek polskiej kultury. 
Pracował, by innym pracę naukowo u 
przystępnie i ułatwić. Ot, tak pracował, 
jak wielu, bardzo wielu pracowników 
bożych, którzy w swym kółku czynią, 
co każę duch Boży, aby z onych ce­
giełek wysiłków ludzkiego mrowia wzro­
sła całość przeogromna

Niebo3iczyk rozumiał, że nietylko 
samym ehltbrm żyją i rozwijają się na 
rody, bo to wystarczy dzikusom, ale że 
wzrastają one raczej tam, co ryśli Bo­
żej "est odblaskiem, to jest ducha lu­
dzkiego kulturą. A właśnie postęp chrze­
ścijański, prawdziwa cywilizacja, na 
gruncie nauki Chrystusowej wyrosłe, 
tern *iię odznaczają, że miljónowi ich pio­
nierzy, jak oni średniowieczni twórcy 
wspaniałych świątyń gotyckich, często 
nawet z imienia są nieznani.

Ces tak dziwnie nie’pokojnego drze­
mie w głębi dusz na >zych, iż burza na­
sza we wnętrza szuka z upodobaniem 
burzy zewnętrznej. Szczególnie dzisiaj, 
w okresie mnóstwa pism oodziennyeh, 

krzykliwych, pełuych szumnej reklamy, 
w okresie wszędobylskiego radja, trud­
no i dojrzałym ludziom oprzoć się złu­
dzeniu, jakoby huk, szum, hałas, blask 
stanowiły prawdziwą wielkość zasługę 
i zacność, a nie zwodnicze ich pozory 
raczej, i to najczęściej. Potok, z gór 
urwistych pędzący, wartki, głośny, bie- • 
gniemy prędzej oglądać, niż spokojną a 
użytoeną rzekę. Wy nie tak, żałobni 
słuchacze. Wy, j?ko płocczanie, gości© 
znali oddawna postać zacnego nasz go 
profesora, przyszliście wyświadczyć ostat­
nią religijną przysługę duszy tego, któ­
ry, choć mało mówił za życia o sobie, 
pozostawił po sobie trwały pomnik swej 
pracy dla kultury ’ łucka i płockiego 
Mazowsza tak. że, gdy się o nich bę­
dzie pisało, i jego imię trzeba będzie 
wymieniać w przyszłości.

Inny rys charakter* zmarłego pro­
fesora—to jego pracowitość, i systema­
tycznego jakby urodzona w pracy. Wy­
magał jej od uezniów swoich, ale i se- 
bie jej nie szczędził, do ostatniej nie­
mal chwili wciąż się kształcząc. Jako 
filolog— latyirsta, doskonale rozumiał 
znaczenie kultury rzymskiej i chrzęści 
jańskiej dla Polski, i dlatego z takim 
pietyzmem gromadził to wszystko, co 
Polskę łączyło i łączy z Zaohodem i dla­
tego z taką czcią zawsze odnosił się do 
dziejowej pracy Kościoła nad ucywili- >. 
zowaniem i uszlachetnieniem ludzkości.

Spokojny, łagodny raczej, zrówno­
ważony w sobie, odznaczał się tern, 
czego w czasach powojennych brak jest t 
wielu ludziom, mianowicie cechowała! go 
grzeczność, uprzejmość i duża towarzy­
ska ogłada. Szczególnie na tle obecne­
go, iście murzyńskiego jazz - bandu w 
stosunkach społecznych. Zmarły zjed­
nywał sobie serca i száéunek tych, co 
go znali i stykali się z nim, nietylko 
swoją siwiuteńką głową, ale i dużym 
umiarem w uprzejmości względem bliź­
niego, łagodnością swoją, żartobliwą, 
bez złośliwości i nieopowiednich wyra­
żeń, pogodną wesołością, usłużnością 
bezinteresowną. Zwłaszcza młodym pra 
cownikom na niwie naukowej służył 
chętnie swą radą, wskazówkami i czyn­
ną pomocą, gdy widział, że do pomy­
słów swoich zabierają się poważnie,

Życie jego, jak poważna, cicha rze­
ka, przepłynęło przed oczyma trzech 
pokoleń, w trzech wielk.ch opokach, 
dźwigając cierpliwie brzemiona ojczy­
ste. Życie, zawsze równe, choć odmień 
nie piękne, spokojne, owocne, jak po­
ranna jutrzenka, pełnia południa i za 
chód słońca.

Małżeństwo obojga Rutskich, bez­
dzietne, nie ku sknerstwu domowemu, 
jako wiele takich, zwróciło swe zami­
łowania, ale jako owi starożytni Filo­
men i Baucyda, ku pracy dla dobra 
bliźnich. I zasłużyli się dobrze i Oj­
czyźnie, i Kościołowi, i naszemu miastu.

Ś. p. Stefan Rutski dobiegł kresu 
77-letniego żywota, owych przełomo 
wycu siekierek, porsądkiem przyrodzo

I nym, jako gaśnie lampa po zużyciu pa­
liwa. Na czas przybył doń kapłan ka­
tolicki, przyjaciel jego i duszy jego po- 
wlernikj ks. prałat Ignacy Lasocki 
Opatrzony sakramentami na drogę 
wieczności przyjął je z całą pobożnoś­
cią oraz pełną świadomością ich waż 
ności i spoczął w Bogu ten, który od­
poczywać nie chciał za "yca, wysunął 
się jak biały motyl z swojej ziemskiej 
powłoki, aby staoąu na posłuchauiu | 
przed majestatem Tego, który jest og­
niskiem i dawcą wszelkiego światła 
i wiedzy, wszelkiego dobra i szczęścia

I przed zmarłym, który księgi pie­
lęgnował za życia, otworzyła się księ­
ga sądu Bożego Ale ufamy, że Ojciec . 
niebieski, dobry Ojciec a miłościwy, 
przebaczy starcowi jego przewiny 
ziemskie, mając wzgląd na to, że i nie­
boszczyk chętnie przebaczał innym, ba, 
nie gniewał się prawie.

Prośmy, żałobni słuchacze, Boga 
gorąco, aby pokój Chrystusowy, które­
go świat da^ nie może, stal się wio* 

kuistym udziałem duszy zmarłego pro 
fesora. Wieczny odpeczynek racz mu 
dać, Panie, a światłość wieku^ta nie- 
ohaj mu świeci na wieki. Amen.

Przemówienie d-ra Al. Macie- • 
szy nad grobem zmarłego
Żałobni słuchacze: Śmierć nieubła ! 

gana zabrała nam dużych zasług czło- » 
wieka, ś. p. prof. Stefan* Welamln- 
Rutskiego którego pożyteczna działał' 
ność był* znana tylko aie wielu, gdyż 
zmarły unikał stale wszelkiego rozgłosu ,

Zasłużony profesor szkół średnich . 
płockicłi dłjgoletni wice prezes Tow. 
Naukowego i ofiarny dyrektor Bibljote- | 
ki im. Zielińskich przez lat 51 p aco- [ 
wał z pożytkiem w Płocku nad rozwo- | 
jem kultury środowiska naszego. |

Urodził się na kresach, w ziemi wi­
leńskiej w r. 1855. W latach dziecię- ' 
cych był świadkiem ruchu powstaniowe ‘ 
go i prześladowań ludności polskiej 
przez Murawjewa na Litwie. Stud ja 
gimnazja’ne odbywał w Królestwie, a 
mianowicie w Częstochowie i Piotrko­
wie. Po otrzymaniu matury w r. 1974 
zapisał się na uniwersytet w Warsza­
wie, gdzie ukończył wydział historycz- | 
no filologiczny w r 1878. Przez dwa ; 
lata, czekając na posadę państwową, 
nauczał w szkołach prywatnych.

Po otrzymaniu nominacji przybył 
do Płocka we wrześniu 1880 r, i objął ! 
posadę nauczyciela języków starożytnych 
w gimnazjum rządowem. j

Wielką tragedją w życiu prof. Rut- ' 
skiego było to, że będąc dobrym żuaw- | 
cą i miłośnikiem literatury polskiej nie j 
miał warunków do nauczania tego przed 
miotu, a musiał wykładać języki staro­
żytne.

Oddawał się ulubionemu przedmio­
towi, pracując jedynie na pensjach: p. 
Felkersamowej, panny Arnold, panny 
Strużeckiej oraz dając lekcje w domach 
prywatnych.

Piękny i pamiętny okres w jego ży­
ciu pedagogicznym stanowiły lata od r. 
1882 do r 1886, kiedy wykładał w 
gimnazjum rządowem kurs literatury 
polskiej w klasach VI, VII i VIII ej, 
przedmiot ledwio tolerowany w szkole 
rządowej, na który przeznaczano tylko 
godziny pozapianowe.

Wykłady te ogromnie entuzjazmo 
wały młodzież ówczesną i pozostały w 
jej pamięci na całe życie jak świadczą 
o tem wspomnienia literata Lemańskie­
go d-ra SU Kopczyńskiego oraz Jana 
Rudzińskiego, naczelnika Sekretarjatu 
Nadzwyczajnego Trybunału Administra­
cyjnego, podane w Księdze Pamiątko 
wej Koła Płocczan, która niedawno u- 
kazała się w druku

Szpiegowany na każdym kroku ma- 
jąe zabronione przynoszenie książek pol­
skich poza dozwolonym podręczniku.«! 
do szkoły, uczył się na pamięć utwo 
rów wieszczów naszych, naprz. całego 
„Pana Tadousza”. aby móc zapoznać 
z temi utworami młodzież podczas wy 
kładów.

Gdy władze rosyjskie zauważyły 
wielkie zainteresowanie młodzieży wy 
kładami pr i Rutskiego, odjęły <au ten 
przedmiot nauczania i zatrudniały go 
następnie jedynie łaciną i greką,

Przy nauczaniu tych przedmiotów 
ś p. prof Rutski, korzystając z każdej 
sposobności, w celach porównawczych 
przytaczał z pamlęei odpowiednie ustę 
py z naszych romantyków* w szczegól­
ności z Mickiewicza,

Gorliwy i sumienny nauczyciel, bar­
dzo wymagający względem siebie, bjl 
też wymagający względem uezniów. 
Uczniowie jego wynosili ze szkoły spo­
rą znajomość języków starożytnych

Pracując w szkolnictwie śp, prof. 
Rutski nie uchylał gję od pracy spo­
łecznej

Przez szereg lai był członkiem Ra­
dy Tow. Dobroczynności i należał do 
Rady Tow. Drobnego Kredytu.

W r. 1904, gdy została [przewiozło* 
na do Płooka ze Skempego Biblj o teka 

Zielińskich, przekazana następnie To^ 
Naukowemu, oddaje się ś. p. prot 
Rutski wraz z małżonką całkowitej b«Z' 
płatnej prasy w tych Instytucjach.

Cztery razy conajmniej wszystkl* 
książki bibljoteki przechodzą przez Ich rż' 
ce podczas pierwszego uporządkowani* 
bibljoteki w pomieszczeniu obecni 
Kur]i Biskupiej, a następnie po prz0' 
niesieniu do gmachu Tow. Naukowi

W czasie wojny światowej ś. p. prof- 
Rutski wraz z małżonką, pozostając * 
Płocku ochrania mieuie Tow. Nauk0 
wego i zabezpiecza jo przed zniszcz*' 
niem wojennem.

W tym czasie jako nauczyeiel jętf' 
ków starożytnych naucza w czynny0* 
wtedy szkołach polskich, a mianowid* 
w obecnych Gimnazjum im. Regi°^ 
Żółkiewskiej i Gimnazjum im. Władf 
sława Jagiełły.

W r. 1919 władze polskie powoi*’ 
ją ś. p. prof. Rutskiego na stanowi**0 
Dyrektora Archiwom Państwewog* 1 
Piecku, które powstało z dawnego *r' 
chiwum gubąrnialnegj i powiatowego 
uratowa (ych od zni zezenia pries To*1 
Naukowe.

Na tem stanowisku ś. p. prof Rut**1 
oddaj o duże usługi społeczeństwu pr*01 
odszukanie setkom osób dokumentów 
umożliwiających objęcie odpowiedni*” 
stanowisk lub uzyskanie emerytur

Ostatnio lata swej pracy podai0 
glcznej pcświęea Gimnazjum im. Reg’* 
ny Żółkiewskiej, które opuszcza w r 
1924 wskutek wyjścia na emerytur«?

Od lego czasu poświęca się wyłą**' 
nie pracy bezinteresownej w umiło** 
nej Bibljotece im. Zielińskich, iłu * 
swą wiedzą i pomocą wszystkim, P‘ 
dejmującym stud ja w bibljotece bądź ' 
powodu egzaminów nauczycielski®^' 
bądź z powodu prac seminaryjny®* 
i dyplomowychjhib w celach naukowy®*’

Stosując do siebie nadmierne 
magania, rzadko zabierał w prasio 
w kwestjach naukowych, natomiast ;,’1ł 
nie 1 dość często dostarczał eenn?'h 
ma>erjałów naukowych osobom, pra®* 
jącym ua polu nauki.

Swą wiedzą przea całe życie sla*< 
innym

Ci z obecnego pokolenia, którzy 
rzystali z jego wiedzy, zachowają o ai”1 
pamięć przoz życie ealo.

Kroniki Tow. Naukowego i mia^1 
naszego przekażą pamięć o jego 
dach przyszłam pokoleniom, które *'", 
rzystać będą z ogromu pracy włóż®*1 
przoz niego w Bibljotekę jm. Ziel’* 
skich.

Cześć Jego pamięci.

Sztuczny ledwab z krzak* 
bawełny

Rozwijająca się ooraz bardziej P’’ 
dukeja sztucznego jedwabiu -pra*' 
plantatorom bawełny duże kłopoj*’ 
Obecnie atoli zanosi się na to, jak0.' 
właściwie ten przemysł przyczynić 
Finał do ogromnego powodzenia pf*. 
mysłn bawełnianego Według dośw’0 
cz ń uniwei sytetu w North Caroli* 
(Ameryka), stanowi krzak bawełny 
komity surowiec dla wytwarzania S3tufiř 
nego jedwabiu.

Dla przerabiania na jedwab w0*j 
dzi w rachubę cała roślina z lić®* 
i łodygami. Wodług opracowane!0 
Ameryce systemu produkcji, obaj®0-, 
cego także wytwarzanie z nasi0^ 
cennych olei bawełniczy0 
możliwe jest wyrabianie z ha wełny 
suko wartościowego jedwabiu sztn®*^ 
go przy kosztach znacznie niższych * 
z innych surowoów.

Rekord samochodowy
Nowy Jork, 25.2. P.du.s »«»•?]. 

flzyeh zawodów w Dayton-Boach 
ryda) angielski rekordzista 3araoob,,tf 
wy sir Malcolm Campbell O3Í4-% 
szybkość 408 kim. na godzinę, bijśL 
ten sposób własne rekordy.
rekord Campbell» rynesił
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’ położnictwo 
PRZYJMUJE:

od 8 *i do 10 — od 4 do 7*ej
ul. GRODZKA N» 14.

TELEFON M« 291.

Eołm Płockie
D*is
Ý Aleksandra

Jutro 
Lendra

°I*ŻUR NOCNf W APTEKACH

DZIŚ — Wlodkowski
JUTRO — Włodkowski

^PŁ«ka «zynna od g. 7 wleei. do 9 rano.

°yžur nocny lekarza 
u 2 I Ś w porze nocnej przyjmuje 

dr. WINOGRON

Uo jo . Ko Ncej«i v
Piotrem ro> dcii

11 Komunikat dla lutników 
Codzienny Przegląd Prasy Pol­
skiej

i**® Sygnał cissi, Hejeał.
12 io Poranek szkolny ze Lwowa.
* - 41 Płyty gramofonowe.
}J’l|ł Komunikat P. I M
j-l» Komunikat.
,ł <• „Przyczyny i skutki spadkn cen
. na produkty hodowlane"
JJ-5» Muzyka.
H.00 „Walka z kin owniotwein".
}<■!» Muzyk»

20 „Jak wzmóc pracę apóldziolozą 
aby przetrwać obecna trudne wa-

- ranki*.
U.4g Płyty gramofonowe.
£15 Kcmuuiktt.
l*5 .Przegląd wydawnictw perjo- 

«• dycznych“.
102 Giełda pieniężna, eraz Konr. 

Cent. Biur Hydr, dla żeglugi 
. 1 rybaków*.
.I;” Płyty gramofonowe,
lJ’40 Radjokronika.
i**|t PlytJ gramofonowe

Kącik młodych wykonawców* 
.OS Transmisja ze Lwowa.

2 Bieżą«« wMomoaoi rolni««» 
a?1*1 ^^domości sportowe.

* .3S Płyty gramofonowe.
Sn i "^a widnokręgu*.
>i Muzyka lekka.

•“ Feljeton p t. „Na Minkach 
«, orawskich i dalej".
2J1? Utwory Chopina.

r Komunikat ft I. M.
Muzyka taneczna

••^•lekcje Kat. Zw. Polek.
fot ZwK*M«® dorocznym Kat Zw. Po- 

®rganizuje w dniach ed 9 do 18-ge 
k-íf94 w48Hlle Nauki Ri/niekeyjae dla 
ki á 1 ’^li^Mji prowadzeń« przez 

. • dr. Świderskiego, pref Semiu. Du 
*-*npgo w Piecku.

ici i^olekejo cdbywad się będą w ko- 
8'ł po Reformackim, e g. 8 wieez,

„ Kafty wstępu w eenie 2 zł są do 
C**'* tt skarbniczki K. Z P. Bank 
lub <Xiel8n r^8 Tumskiej i Kolegialnej 
ioi0jJrie^ nauką przy wejściu de Ko- 

W«i' 1 bezpłatne karty—u Prze- 
-ni®ząeej, Kolegialna Nr. 24,

świąteczna w szkołach
••niî^B‘ Wyznań Religijnych i Oświeć 
te^ IWioznego ustaliło farje świą- 
dn kanonie od dnia 24 marca 

kwietnia r. b.

Sprawa o łapówki w Gostyninie
(Dalszy ciąg

I
W ostatnia dniu rozprawy Sądu i 

Okręgowego w Płocku na sesji wyjaz 
dowoj w Gostyninie w sprawie o po- ' 
bieranie łapówek przy transakcji leśnej 
z Wolpinem przez członków Magistratu 
i Rady Miejskiej miasta Gostynina, j 
przesłuchani zostali biegli.

Pierwssy zeznawał biegły — bu I 
ohalter z Warszawy, Elward Szala. 
Zeznania jego mają mniejszy związek . 
ze sprawą i odnosiły się ple ogólnego I 
stanu gospodarki pmiasia Gostynina. — 
Biegły Szulc ustalił, iż ogólna wartość 
majątku miasta Gostynina wynosiła w 
roku 1930 ekoło 9.5' 0.000 złotych. — 
W chwili objęcia zarządu mjasta przez 
oskarżonego Kożuchowskiog" to jest w 
kwietniu 1928 roku stan zadłużenia 
miasta Gostynina wynosił około 280000 

| złotych, w chwili za? ustąpienia oskar- 
i żonego Koźuchowskiego to jest w dwa 

lata później stan zadłużenia przekro 
czył sumę 1 230 00 ) złotych. Zazna­
czy? jednak należy, że, jak to ustalił 
biegły Szulc, za czasów urzędowania 
oskarżonego Kożuch: wskiego miasto Go­
stynin wydało na inwestycję przeszło 
1.000 000 złotych Sumę tę pochłonęły 
takie wydatki, jak budowa szkcły, bu­
dowa denen miejskiego, kupno tarta 
ku i t. p.

Dalsze zeznania biegłego Szulca do­
tyczyły transakcji handlowej oskarżo­
nego Wolpina z oskarżonym Michal­
skim i nie istotnego do sprawy nie 
wniosły.

Następnie Sąd wysłuchał opinji 
bieglyeh: inżyniera Kowalskiego, inźy 
niura Kamińskiego, inżyniera Jaszczew- 
skiego i kierownika Szygendowskiego 
z Płocka w sprawie nabycia przez Ma 
giutrat miasta Gostynina w roku 19 8 
tartaku od Rejderów.

Biegli zgodnie doszli do wniosku, że

rozprawy)
cały ebjekt tartaczny, który miasto Go­
stynin nabyło od Rejderów za 215.000 
złotych w chwili tranzaksji przedsta 
wiał rzeczywistą wartość 171.900 zło­
tych. Wartość starego tartaku, który 
Magistrat miasta Gostynina oddał 
Rejderom na rachunek kupionego od 
nich tartaku w cenie 20 OOO złotych, 
biegli oszacowali zgodnie aa 14 009 
złotych. W dalszym eiągu swego orze­
czenia biegli wypowiedzieli się zgodnie, 
że kupno tartaku od Rejderów było 
dla Magistratu miasta (Gostynina ko 
rzyslniejsze, niż przystosowanie dawne­
go tartaku miejskiego do celów eksplo­
atacji ląsu z terenów, ofiarowanych 
przez miasto pod budowę Szptala Psy- 
chjatrycznego Jednocześnie biegli 
ustaHli zgodnie, że za sumę 215 OOO 
złotych, zapłaconą łącznie z tartakiem 
miejskim za tartak Rejderów, miasto 
Gostynin mogło wybudować tartak no­
woczesny, w najwygodniejsze^ miejscu 
dla eksploatacji lasu i handlu drzewem 
jednakże musialoby mieć na ten cel 
pieniądze oraz dłuższy okres czasu na 
wykonanie budewy tartaku. Z punktu 
widzenia konjunktury handlowej biogli 
wypowiedzieli się za wybudowaniem 
nowego tartaku.

Na tern rozprawa w Gostyninie 
z powodu choroby jednego z biegłych, 
którzy mają wydać opinję w sprawie 
tranzakcji leśnej z Welpinem została 
przerwana. — Rozprawa sądowa w Go­
styninie trwała 7 dni. — W toku prze­
wodu sądowego zostało przesłuchanych 
120 świadków. — Proces wywołał w 
mieście duże zainteresowanie, to toż 
szczupła sala tamtejszego Sądu Grodz 
kiego nie mogła pomieścić licznie przy­
bywającej na rozprawę publiczności

Dalszy ciąg rozprawy został wzno­
wiony w Płocku w dniu dzisiejszym, 

I iaii mina kalejan nlol sie i winDalnmii
Dla kolejarza rzeczywiście niepojętnem 
jest, gdy nagle przy wskakiwaniu na 
stopnie wagonu druga noga odmawia 
mu posłuszeństwa i równocześnie odczu­
wa jakąś niesamowitą sztywność w sta« 
wach i krzyżu To są pierwsze objawy 
reumatyzmu. „Nie mogłem poprostu 
zrozumieć" pisze nam pan. A Biuk, 
Siemianowice, Matejki 14, wskąd nagle 
wzięła się taka sztywność w krzyżu 
i kolanach Gdy ehciałem jak rwykle 
wikn[ čí y ć do ruszającego pocią­
gu. za edwie z wieli'm wys łdem uda­
wało mi się utrzymać na stopnia Po­
czątkowo przypuszczałam, że przyczyną 
tego jest zwykle nadwyrężenie mięśni 
ale nacierania i rozmaite wypróbowane 
przezemie lekarstwa nie przyniosły mi 
żadnej ulgi. Przeciwnie! Szczególnie 
słotne i zimne dnie dawały mi się we 
znak!—bóle były wprost nie do zniesie 
nia. Na służbę szedłem wówczas jak na 
tortury Latarń całemi męczyłem się 
tak okropnie, dopóki pewnego razu nie 
zwrócono mi uwagi na Togal Zawie­

dziony jednak tyloma próbami naturalnie 
odniosłem się z niedowierzaniem i do 
tego zalecanego mi leku Lecz dzięki 
Bogu dziś nie żałuję doprawdy tej ostat­
niej próby, gdyż odrazu po zażyciu 
odczułem dobroczynne działanie tyuh 
tabletek Wkrótce też powoli bóle ustą­
piły, a teraz już zupełnie pozbyłem się 
tej straszliwej choroby, Tak więc dzięki 
Togalowi odzyskałem swe zdrowie! Po 
dohne doświadczenia poczyniło tysiące 
cierpiących, którzy przyjmowali Togal 
przy reumatyźmie, podagrse, rwaniu w 
stawach bólach w krzyżu bólach ner­
wowych i głowy, grypie, przeziębieniach 
i pokrewnych cierpieniach Ponieważ 
Togal w zarodku zwalcza te niedoma­
gania, przeto nawet w chronicznych 
wypadkach on iągnięto przy pomocy tego 
środka nadspodz’ewane pomyślne rezul­
taty Nieszkodliwe dla serca, żołądka 
i innych organów. Jeśli przeszło 6000 
lekarzy środek ten ordynuje, to przetecl 
każdy zakupić go może. W aptekach 

7 sali odczytowe)

W dniu 28 b. m. w sali Tow. Roi- 
niczego—odbył się eduzyt ks. prał, P. 
Kontjokiego dragi z Serji odczytów 
organizowanych przoz Diecezjalny In 
stytut Akcji Katolickiej — na t^mat 
Kościół w XVIII-XIX wieku. W pięk­
nem opracowaniu stylowe» po scha 
raktoryzowanin ogólnych stosunków po 
litycznych w Europie, z podkreśleniem 
ngromnege wpływu politycznego Francji 
w okresie Dyrektorjatu i późniejszym— 
prelegent na tle ówczesnych stosunków 
politycznych, rozwinął równolegle hi 
storję Kościoła, jego dzieje, trudności 
i prześladowania—-oraz duchową moc 
zwycięskiego Kościoła. W ścisłe ramy 
pragmatyki histerycznej ujęty, bogaty 
swą treścią, może aż nazbyt (ze wzglę 
di na krótkość czasu) skomprimowany 
materjał faktów przełomowych nietylko 
dla Francji, epoki Wielkiej Rewolucji, 
podał prelegent w przejrzystej i zu­
pełnie obiektywnie skonstruowanej sea­

cie, wytwornej pod względem języko­
wym.

Wychodząca z sali odczytowej pu­
bliczność długo niemilknącym szmerem 
pełnych uznania i zadowolenia rozmów, 
wyrażała swą wdzięczność prelegentowi 
za doskonale ujętą i świetnie wygłoszo- 
nąjprelekcję.

Trzeci z kolei odczyt na ten temat—; 
wygłosi ks pral P. Kontecki—we wto­
rek dnia 1 marca — o g 8 wiecz.— 
sali Tow. Rolniczego (ul. Kośśiiszki 8)

Dyrektorzy Kas Chorych obejmu­
ją urzędowanie z dn. 1 marca.

Neminaeje dyrektorów 61 Kas Cho­
rych na terenie całej Polski podpisane 
w dniach najbliższych przez dyrektorów 
okręgowych urzędów ubezpiozeń. Nowe- 
mianowani dyrektorzy obejmą urzędo 
wanie już z dn. 1 marca r. b

Pensj-: dyrektorów Kas Chorych 
wynosić będą od 750 do 1.500 złotych, 
zależnie od wielkości Kas.

-<r€^ OCA-4*
W i bez podraźni^Fiia 

skóry umożliwia

1<REM NIVEA

Z Towarzystwa Muzyczneyo

^Zebranie walne w dniu 11 lutego 1932 r.).

Wobec krótkiej wzmianki o zebraniu 
T-stwa, zachodzi potrzeba podania spra­
wozdania obszerniejszego.

Zabranie mia o przebiec następujący:
Na przewodniczącego powołano p. 

dyr. Maciejowskiego, na sekretarza p. 
Br Jabłczyńskiego. Po ustaleniu po­
rządku dziennego prezes T stwa p. Rru­
dnicki wezwał obecnych do uczczenia 
przez powstanie zmarłych w okresie 
sprawozdawczym członków T-stwa ś. p. 
dyr. Januszewskiego i ^Stanisława De- 
trycha.

Następnie sprawozdanie z działalno­
ści Towarzystwa Muzycznego przedsta­
wił prezes p. J. Brudnicki. Kryzys, 
panujący obecnie, odbił się niekorzyst­
nie na rozwoju Towarzystwa Trzebi 
było dużo enorgji i pomysłowości, aby 
utrzymać tak ważną placówkę kultural­
ną. Praca nad rozwojom dalszym wy­
raziła się dotyehezas: w utworzenia or­
kiestry pod dyrekcją profesora Plaska, 
w zorganizowaniu ehóru męskiego w 
liczbie 30 osób. Dyrygentem ehóru był 
p. Brudnicki. z braku czasu kierownic, 
two zostało przekazane p. A. Świec* 
kieaiu, który prowadzi chór bezintere­
sownie, z pomyślnym wynikiem. Nadto 
przy Towarzystwie istnieje kwartet 
smyczkowy.

Ze sprawozdania kasowego, odczy­
tanego przez p. Woźnikowskiego, wy­
nika, że w okresie uprawezdawczym 
przychód wynosił 45 72 złotych 60 gr., 
rozchód 4571 złotych 48 gr.

Następnie przyjęto;sprawozdanie ko­
misji rewizyjnej, odczytane przez p. dyr. 
Maciejowskiego.

W naradach nad planem działalno 
ści przyszłej, p prezes Brudnicki wska­
zał na: sprawę utworzenia zespołu ka­
meralnego, oraz sprawę utworzenia 
szkoły muzycznej w Płocku, n włfśei- 
wie sekiji Wyższej Szkoły Muzycznej 
im. Chopina w Warszawie, na wzór 
takiej sek ji, istniejącej w Radomiu. 
Sprawa jest bliska załatwienia, brak 
jednak odpowiednie?« lokalu.

P. dyr. Karczemny proponuje utwo­
rzenie sskoly niuzjcznej samodzielnej, 
a nie sekcji, przyczem odpowiednio 
uzasadnia swój pogląd na tę sprawę

W wyniku dyskusji zebranie walse 
ustaliło plan prac zarządu na rek 
przyszły w sposob następujący: 1) zor­
ganizowanie szkoły muzycznej, 2) utrzy-* 
manie chóru męskiego i orkiestry, 
zorganizowania zespołu kameralnego

Następnie przystąpiono do wyborów 
Do zarządu zostali wybrani: p. J. Brud- 
moki (23 gł.), Br. Woźaikowski (22 gl.), 
F. Piasek (22 gł fo A. Świecki (19 gł ), 
M. Karczemny (18 gł.), C. Maciejow­
ska (15 gł. ’, A. Klepacki (15), inż. Ko­
walski (’5), ks. Starościński (15 gl), 
p Zatlerówna (14 gl.).

Po ogłoszeniu przez p Przewodni­
czącego wyniku glosowania, ks. Staro­
ściński zrzekl się, wobec czego jako 
p ęrw&zy zastępca wszedł na jego miej­
sce prof. Królikowski, la ponieważ i p. 
Królikowski nie przyjął mandatu, prze­
to do Zirządu weszła p. dyr. Rości- 
szewska, jako druga z kolei zastępczyni.

Na zastępców powołani zostali: p. 
Jabłczyński i p. dyr. Srokowska.

Do komisji rewizyjnej pp. dyr. Ma­
ciejowski, R. Kenner i J. Sztremerówna.

W*wolnych wnioskach uznane, że 
godzina wyznaczona na poranki jest 
niedogodna. Postanowione więc urzą­
dzać koncerty po południu.

Przekazarc zarządowi wnioski p. 
Klepackiego, aby członkowie czynni 
wolni byli öd składek, £ prawem 
glosu.

Ustalono również sprawę biletów 
ulgowych dla członków.
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I SPÓŁDZIELNI PŁOCKIEJ I
Spółdhueiafc. z ograniczoną odpowiedzialnością w P.ocku ® 

wszeikle artykuły potrzebne p. p. R dołkom:

Żelazo — Podkowiaki — Hacele — Gwoździe
— Węgiel — Cement i narzędzia rolnicze — 
jak i wszelkie wyroby żelazno-galanteryjne.

! kino V TRĘDOWATA f
S F ! U |s J ■ ’ W rülacl' ä^wnych: jÈ

ö uliiin Jidwiga Smosarska i Józef Węgrzyn Mk
.  —"' III—MM

-b^ ^AFeczątek seansów • godz. S-oj, 7-ej i 9-ej wieczorem 4j|

Kino-teatr

„Nowości“

I ni............. . .. ............................ nm... . .
I PIERWSZY EUROPEJSKI 100$ FILM DŹWIĘKOWY

U Melodja Serc
Płock, Kcściimk!, 5.

lozmiwflka telekjlczna
Jłr. 3S1.

W rolach głównych:

Willi Fntsch i Dita Parło

Peezątek seansów e godz. 5-ej. 7-ej i 9 ej wieczorem.

DZIEŁA. — BROSZURY. — TYGODNIKI. — NUTY. — AFISZE. 
ULUTKI. — KOPERTY FIRMOWE. -- KARTY REKLAMOWE. 

ZAPROSZENIA — BILETY WIZYTOWE
IW-.... I O R H Z =====

WSZELKIE IHOH DROKABSNIE I IHTfllLlIiUTOKSKlE 
rr- ■ - ■ i WYKONUją , ■ ■-■-■ 
szybka, starannie, po canafih umiarkowanych

PŁOCKIE ZAKŁADY GRAFICZNE
RGLEGJALNA Br. 8.

' ZRKŁflD MEBLOWY
1 KAZIMIERZA WARMIŃSKIEGO iJ Płock ul. Królewiecka 15.

WYKONYWA WSZELKIE ROBOTY STOLARSKIE 
; I TAPICERSK1E.
J CAŁKOWITE URZĄDZENIA MIESZKAŃ, SZKOL, BIUR ORAZ J MBJEDYNCZE SZTUKI. — ODNAWIANIE I OPAKOWANIE
2 POBLI. — DUŻjU ZAPASY SUCHYCH MATERJALÓvV
J DRZEWNYCH, DAJĄ GWARANCJĘ SOLIDNEJ ROBOTY 
2 — ■H’irm. £ •grsymtixjo ocŁ 1900 x©Łcxl. —

Tabletki mineralne, 
: Basujące GąSECKlEGO 

; Vichy, 
i Ems. I
; Kissinger»,
I

Karlsbad,

WŁOSÓW 
wypadanie łupież, łysienie 
usuwa „Es ncjn- Chlnawo- 
Chmielowa i „Mydło Chi­
nowo - Chm e’owe“ (z Ko- 
Žutkiem). Spizedają apte- 

i składy apteczne. Główny 
skład Apteka Gąseckiego. 

ul. Freta Nr. '5

Osoby, lia fctúiyui przyj ni 
nie proszków stano wł pewną tnu 
ność, mogą używać proszek ,Kn 
GUTE! - „MIGRENO - NERV: > 
SIN“, w formie lableUi. Opai™ 
Wanię po 20 tabletek w pudÆ‘ 
Cena z 1.50 gr. Żądać tai l/t 'i. 
Gałeckiego z odbitym »KOqut 
KiEM* na każdej oryginalnej 
sze] -tabletce 1 ni

i-ST •*^»»4zv*wiwtwsit

W JE rolglowy.
Ciąć nabyć prcszki od ból oj 
głowy z “„Kogutkiem“ .Migreno 
Nervosirp należy żądać takowych 
w oryginalnych opakowaniach Gą 
seckiego znany h od lat trzydzie- 
tu. Przy zukupnie proszków 
z „Kogut iem" „Migreno - Nervo- 
sin" zwracajcie uwagę na opako­
wanie i odrzucajcie uporczywie 
polecane prostki łudząco do na 
szych podobne, Oryginalne ®ona 
kowania po 5 proszków — puda 
ok 75 groszy

Dnia 4 marca o g. 9 30 w Kwatermistrzostwie 8 pułku artylerji 
lokkiej odbędzie się 

nieogratiiczon/ PRZETARG 
na WYPIEK CHLEBA z mąki wojskowej dla Garnizonu 
Płock wraz z przewozem ze stauji kolejowoj Płouk - Radslwio 
do mugazymu wojskowego 8 p. a. 1.

Bliższych informacji udziela Kwatermistrzostwo 8 pułku 
art. 1. ul, Warszawska, Koszary Dąbrowskiego.

wwiwhbmmmmwmm—m
Dnia 2 i 5 marca o g. 9.30 w kwatermistrzostwie 
8 pułku artylerji lekkiej w Płocku ul. Warszawtka 

Koszary Dąbrowskiego odbędzie się 

nieograniczony PRZETARG 
na dostawę mięsa, słoniny i jarzyn twardych 
dla Garnizonu Płock.

mm íuhňt 

analizy krwi
Dr. MED.

T. Jas;obędzki
przyjmuje

w niadziele od l1/,—21/»
w Piesku, Sienkiewicza 35 m. 5.

w Warszawie poniedziałki
i czwartki od ö—7. Piękna 16 h.

OßlÄfiO/EHIE
Oryginalna maść 
z (kogutkiem)

„MROZOL«
leczy i goi ranki pow­
stałe od odmrożenia.

Sprzedają 
apteki i składy apteczne.

MlJilltf 

Gąseckego 
(moczopędne) 

usuwają cierpienia 
nerek i arti etyczne 
oraz wadliwą prze­

mianę materjf. 
Ządae w aptekach 

i składach aptecznych

BazkLä mii ímííiív liitji

Przyjazd 0 49
w e • 8.34
W 1315

Odjazd 4.40
» • 15.2Ö
w • • 18.30

DROBNE
poszukuje się 4 ro lub 3 
* pokojowego mieszkaniu 
z kuchnią i wygodami — o ile 
możliwe z ogrodem. Zgłoszenia 
z podaniem warunków do A<iml- 
straeji Dziennika dlu J. M.

Poszukiwany student lub 
uczeń wyższych klas gim­

nazjum da kondjoję w Płocku 
do ehlopii 10 letniego ucznia 
gimnazjum. Zajęcie cd 2-oj d» 
po poł. do 9 wiecz. Zgloszenid 
i warunki kierować do dyrek­
tora gimnazjum Kuedo.kacyjnege 
w Płocku ul. Kolegjalna 28.

do przyrządzania w domu e 
wody mineralnej sztucznej.

! Żądać w aptekach J

i, 1 drogerjach

tïv ušiti œ i»
L. O. P. P.

MMNaa»

MATKI!
Żądajcie W Apt: 
i składach apt. 

higienicznej 
prx> sypki dla 

dzieci

Pudar Dzidzi
(bojuiklem) 

«trzymającej 
ciaU dziecka 
w zdrowiu 
i czjstoici 

Pudełko 50 gr

PAPIEROSY
„OBSTALGNKOWE“

w efektownym puJolku
polata HURTOWNIA T ï TU N IO W ft

SZCZEPHA PRÄSZKIEWICZft
PŁOCK KOŚCIUSZKI 9 TEŁ 183.

Cena ogłoszeń:
.............................■..—■i.................  - u— —————— i ■ — u. t.... —i—■■■u.— -........  . ..... ii — JS**

Za wiaraz wUijrfltrowy lub jegł* ■*ajřB Naieałan*’ prsed tek«t»» 1 atr. — 40 jr w tukicle 2 i atr, 36 gr. sa telr»tem, 4 «tr. — 20 gr. nekrolofl —- 16 b1
rwykle — 10 frM drebne aa wyras .1 gt. Tyrały tłustym iruki m w iMalu ojliiseů drabnyoh —■ pft4<ójtćo, Majmniajaso ojloaseMe U. 1. Fantazyjne tabel* 
i (bilanse) e 60 proc, direiej.
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